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MY CHCEMY BOGA.

Hymn stowarzyszeń katolickich.

My chcemy Boga, święta Pani!
O usłysz Twoich dzieci śpiew!
My Twoi słudzy ukochani,
Za wiarę damy życie, krew!

Błogosław, słodka Pani!
Błogosław wszelki stan!
My chcemy Boga! my poddani!
On naszym królem, On nasz Pan! 

My chcemy Boga w rodzin kole,
W  troskach rodziców, dziatek snach,
My chcemy Boga w książce, w szkole,
W godzinach wytchnień, w pracy dniach. 

Błogosław, słodka Pani!
Błogosław wszelki stan!
My chcemy Boga! my poddani!
On naszym królem, On nasz Pan! 

My chcemy Boga w wojsku, w sądzie,
W rozkazach królów, w księgach praw,
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W służbie na morzu i na lądzie,
Spraw to, Marjo! spraw, o spraw!

Błogosław, słodka Pani!
Błogosław wszelki stan!
My chcemy Boga! my poddani!
On naszym królem, On nasz Pan!

Nasze 5towarzyszenia.
S t o w a r z y s z e n i a  - n a s z e  p r z y j m u j ą  polskich kato­

lickich młodzieńców, aby ich kształcić i wychowywać na światłych 
i dzielnych obywateli Ojczyzny, przejętych duchem katolickim 
i polskim. Do Stowarzyszeń naszych nadają się młodzieńcy po 
ukończeniu 14-go roku życia, którzy szczerze myślą o pracy nad 
oświeceniem umysłu i nad urobieniem charakteru, a chcą się do­
brze przygotować do swoich przyszłych obowiązków w społe­
czeństwie.

S t o w a r z y s z e n i a  n a s z e  s ą  p o t r z e b n e ,  i to bardzo 
potrzebne. W Stowarzyszeniu młodzieniec polski korzysta bardzo 
wiele, bo się uczy wielu ciekawych rzeczy, bo się wyzbywa róż­
nych złych przyzwyczajeń, bo się wkłada do poszanowania star­
szych, bo się zaprawia do cnót społecznych, bo się wdraża do 
życia chrześcijańskiego, jak przystało na rzetelnego Polaka. Bez 
Stowarzyszenia młodzieniec naraża się na różne niebezpieczeństwa, 
a niema tej pomocy i tej zachęty do dobrego, jakie daje Stowa­
rzyszenie.

S t o w a r z y s z e n i a  n a s z e  s ą  p o ż y t e c z n e ,  i to bar­
dzo pożyteczne. O tern najłatwiej się przekonać po skutkach, jak 
drzewo poznaje się po owocach. Młodzieniec, który naprawdę ko­
rzysta ze Stowarzyszenia, robi się światły, rozgarnięty, sprawny, 
uprzejmy, posłuszny, pobożny, wesoły, pracowity, jednem słowem
0 wiele lepszy, niż przedtem był. Wyjątkowo nie znać poprawy, 
jeżeli w Stowarzyszeniu niema opieki starszych, albo, nie daj Bo­
że, jeżeli Stowarzyszenie jest mięszane.

S t o w a r z y s z e n i a  n a s z e  s ą  p r z y j e m n e ,  i to bardzo 
przyjemne. Młodzież potrzebuje rozrywki, ale rozrywki zdrowej
1 godziwej, ale rozrywki takiej, która nie niszczy ciała i nie szar­
pie duszy. Rozrywkę zdrową dla duszy i dla ciała, bez Boskiej 
obrazy i bez ludzkiej krzywdy, bez własnego wstydu i bez rodzi­
cielskiego smutku, znajdą chłopcy w naszych Stowarzyszeniach.

S t o w a r z y s z e n i a  n a s z e  p r a g n ą  o p i e k i  s t a r ­
s z y c h .  Chcemy, aby młodzieńcy stowarzyszeni urabiali się do 
swoich obowiązków pod okiem i przy sercu doświadczonych, ży­
ciowo urobionych i religijnych mężczyzn polskich. Chcemy, aby 
ojcowie wiedzieli i odczuwali, że Stowarzyszenia pomagają im
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w wychowaniu synów. Dlatego wszystkich chętnych Polaków za­
praszamy do patronatu w naszych Stowarzyszeniach.

W  każdem mieście, w każdej parafji, a choćby i w każdej 
wiosce powinno być S t o w a r z y s z e n i e  P o l s k i e j  M ł o d z i e ­
ży  M ę s k i e j .

NASZ ZWIĄZEK.
Wszystkie Stowarzyszenia w diecezji kieleckiej łączą się 

w K i e l e c k i  Z w i ą ż e k  S t o w a r z y s z e ń  P o l s k i e j  M ł o ­
d z i e ż y  M ę s k i e j .  Na czele Związku stoi Rada Związkowa, 
złożona z 10 wybitnych Polaków o katplickich przekonaniach, 
oddanych całem sercem sprawie wychowania młodzieży męskiej. 
Do Rady Związkowej należy również ks. sekretarz jeneralny, 
którego obowiązkiem jest kierować duchem całej organizacji.

S i e d z i b a  Z w i ą z k u  znajduje się w Kielcach. Biuro Związ­
ku czyli sekretarjat jeneralny mieści się w Kielcach na wikarjacie 
katedralnym. We wszelkich sprawach należy z całem zaufaniem 
zwracać się do sekretarjatu jeneralnego. Sekretarz jeneralny czuje 
się szczęśliwym, jeżeli w czemkolwiek może przyjść z pomocą 
sprawie organizowania młodzieży męskiej w dąchu narodowym 
i katolickim.

Z w i ą z e k  r o z t a c z a  o p i e k ę  nad wszystkiemi Stowarzy­
szeniami. Dlatego Stowarzyszenie każde powinno co kwartał nad­
syłać do Związku sprawozdanie ze swojej działalności, a raz na 
rok w styczniu specjalne sprawozdanie za rok ubiegły. Należy 
tak samo przedstawić Związkowi nazwiska wszystkich członków 
patronatu i zarządu Stowarzyszenia. Oczywiście Stowarzyszenia 
nie powinny zapominać o nadsyłaniu co kwartał składki związkowej.

Z w i ą z e k  d b a  o u ł a t w i e n i e  Stowarzyszeniom nabycia 
potrzebnej wiedzy i cnoty. W tym też celu Związek urządza kur­
sy, zloty i zjazdy, a tak samo wysyła wizytatorów i instruktorów 
do Stowarzyszeń, aby sprawdzić na miejscu, co gdzie się dzieje, 
i zachęcić do dalszej pracy.

Bez Związku Stowarzyszenia nie miałyby tych korzyści, jakie 
mogą mieć, jeżeli będą się trzymały mocno Związku. A więc wszyst­
kie Stowarzyszenia Polskiej Młodzieży Męskiej niech stoją dziel­
nie i solidarnie przy Związku, Bogu na chwałę, a Ojczyźnie na 
lepszą przyszłość!

hasze Zjednoczenie.
Takich Związków, jak nasz Związek, jest w Polsce 20, 

a wszystkie te Związki łączą się w jedno wielkie Z j e d n o-
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c z e n i e  M ł o d z i e ż y  P o l s k i e j .  Na czele Zjednoczenia stoi 
rada naczelna, do której należy kilkanaście osób delegowanych 
przez Związki z całej Polski, a pragnących całem sercem dojść 
do tego, żeby nie było w Polsce miejsca bez Stowarzyszeń mło­
dzieży. Do rady naczelnej należy również ks. dyrektor Zjednocze­
nia, który musi wszystko ogarniać umysłem, pamięcią i sercem.

S i e d z i b a  Z j e d n o c z e n i a  znajduje się w Poznaniu. 
Biuro Zjednoczenia czyli Dyrekcja mieści się w Poznaniu ulica 
Pocztowa 14. Wszystkie Związki otrzymują ze Zjednoczenia wska­
zówki, jak prowadzić działalność dla dobra zorganizowanej 
młodzieży.

Z j e d n o c z e n i e  j e s t  n a s z ą  c e n t r a l ą .  Możemy przy­
równać każde Stowarzyszenie do kłosa urodzajnego zboża, a Zwią­
zek do snopa, wtedy Zjednoczenie będzie zgromadzeniem tych 
kłosów i snopów, Bogu i ludziom miłych, na całym obszarze 
Rzeczypospolitej Polskiej.

HEJ DO APELU.
Hymn młodzieży polskiej.

Hej, do apelu stańmy wraz 
Budować Polskę nową!
Ojczyzna wolna woła nas 
Do pracy ręką, głową!
Nie wydrze nam jej znowu wróg,

Tak nam dopomóż Bóg!
Sztandarem naszym będzie krzyż,
Co ojców wiódł do chwały,
1 nas powiedzie także wzwyż,
Gdzie buja Orzeł Biały!
Zwyciężym znój i stromość dróg,

Tak nam dopomóż Bóg!
Młodzieży! Młodą Polskę twórz,
Szczęśliwą, Bogu miłą!
Gdy z nami Bóg, przeciw nam któż?
On jest Najwyższą siłą!
Ojczyźnie spłacim święty dług,

Tak nam dopomóż Bóg!
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NASI DRUHOWIE.

M ł o d z i e ń c y  w S t o w a r z y s z e n i u  to jakby szersza 
rodzina młodej braci pod opieką patronów. Mają więc młodzień­
cy ci żyć.zgodnie w braterskiej miłości, popierając się życzliwie 
i uczynnie nawzajem. Dlatego młodzieniec w Stowarzyszeniu 
nosi nazwę „druh“ na znak jedności i łączności organizacyjnej.

D r u h  p o w i n i e n  mieć szlachetną ambicję męską i sza­
nować godność Stowarzyszenia, powinien być wdzięcznym wszyst­
kim, którzy w organizacji dopomagają mu radą, poparciem, opie­
ką. Druh przykładny nie dopuści się niczego takiego, co ubliża­
łoby jego honorowi i honorowi Stowarzyszenia.

D r u h  k o r z y s t a  ze Stowarzyszenia, żeby się wprawić 
do nauki, cnoty i pracy, a w całem życiu, zawsze i wszędzie 
postępuje według zasad katolickich i narodowych.

D r u h  k i e d y  p o t r z e b a ,  to pracuje szczerze; kiedy wy­
padnie, to mówi pacierze; kiedy zebranie, to mądrze doradzi; 
kiedy zabawa, to grę poprowadzi. Raz poważnie, raz wesoło, mi­
łe chłopców takie koło.

A  za niebieskiego patrona nasi druhowie mają swego ro­
daka świętego Stanisława Kostkę i na jego cześć obchodzą uro­
czyste święto młodzieży, które w tym roku wypada 15 listopada.

O, STANISŁAWIE, PATRONIE TY NASZ.
O, Stanisławie, Patronie Ty nasz,
Uczyń z nas Bożą Ojczyzny straż!
Godzina wybiła! Polska ożyła!
Stań młodym na czele, Polski Aniele!
Złącz druhów roty wraz z włości i miast 
1 prowadź społem w górę, do gwiazd!

Do wyższych rzeczy stworzeni i my,
Na dzieła wielkie, nie złudne sny.
Nam chwycić za młoty, kować żywoty,
Niezłomne, wytrwałe, jak Twój wspaniałe!
Przy wiary znaku trwać twardo, jak mur!
Iść z pieśnią w pracy, jak żeńców chór!

A Ty, nasz Bracie, nasz rodny Twój dział 
Weź w swą opiekę i wiedź do chwał.
Niech duch Twój przewodzi, serca odrodzi,
A łaski potęga niech naród sprzęga!
By twierdzą Pańską na ziemi się stał,
Zwycięstwa hejnał przez wieki grał!

f i
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REZOLUCJE ZJAZDU DELEGATÓW .

Szósty Zjazd Delegatów Kieleckiego Związku Stowarzyszeń 
Polskiej Młodzieży Męskiej obradujący 23 sierpnia 1925 roku 
w Kielcach:

1) Składa wyrazy najgłębszej czci i najżywszej wdzięczno­
ści za wszechstronną opiekę Najdostojniejszemu Protektorowi Związ­
ku J. E. Ks. Biskupowi Diecezji Kieleckiej Augustynowi Łosiń­
skiemu;

2) Na miejsce dotychczasowego statutu przyjmuje statut, 
podpisany przez p. Jana Posmykiewicza, p. Mikołaja Walentow- 
skiego, p. Józefa Karamana i ks. Stanisława Machowskiego, jako 
członków założycieli, a zatwierdzony przez pana Wojewodę kie­
leckiego dnia 24 lipca 1925 roku;

3) Przy sposobności zmiany statutu potwierdza organizacyj­
ną zależność Związku od Zjednoczenia Młodzieży Polskiej, mają­
cego siedzibę w Poznaniu;

4) Nawołuje wszystkich druhów do wytrwałej pracy nad 
kształceniem umysłu i nad urobieniem charakteru na wierną służ­
bę Bogu i Ojczyźnie według wskazówek religijnych i narodowych;

5) Poleca wszystkim stowarzyszeniom dokładne wypełnianie 
obowiązków organizacyjnych;

6) Zobowiązuje wszystkie stowarzyszenia do stanowczego 
zajęcia się sprawą wychowania fizycznego przez powołanie dru­
hów naczelników do zarządu, przez stałe odbywanie ćwiczeń 
lekkoatletycznych i ćwiczeń przysposobienia wojskowego, 
a także przez dopilnowanie, aby wszyscy druhowie o ile możno­
ści przeszli odpowiedni kurs wychowania fizycznego najpóźniej 
w ciągu roku. Radzie zaś Związkowej zaleca zorganizowanie w skład- 
dnicy związkowej sprzedaży przyborów gimnastycznych i sporto­
wych, zorganizowanie kursów dla instruktorów wychowania fi­
zycznego, wprowadzenie dyplomów i metalowych oznak dla instru­
ktorów i absolwentów półrocznego kursu, i wreszcie dopilnowa­
nie, aby organizacja nasza miała swoje przedstawicielstwo we 
wszystkich komitetach wojewódzkich i powiatowych wychowania 
fizycznego;

7) W  uznaniu wybitnych zasług dla sprawy młodzieży mę­
skiej na znak żywej wdzięczności mianuje długoletniego Sekreta­
rza Jeneralnego Związku Młodzieży Polskiej ks. Stanisława Ma­
chowskiego członkiem honorowym naszego Związku;

8) Oceniając kilkoletnią wybitną działalność na stanowisku 
Prezesa Związku Młodzieży Polskiej, mianuje p. Jana Posmykie­
wicza członkiem honorowym naszego Związku;

9) Powierzą Radzie Związkowej urządzenie znaczka i zbiór­
ki na cele oświatowe naszego Związku na terenie związkowym 
w niedzielę św. Stanisława Kostki 15 listopada 1925 roku.
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NIE RZUCIM ZIEMI.

Nie rzucim ziemi, skąd nasz ród,
Nie damy pogrześć mowy!
Polski my naród, polski lud,
Królewski szczep Piastowy,
Nie damy, by nas zniemczy! wróg!

Tak nam dopomóż Bóg!
Do krwi ostatniej kropli z żył 
Bronić będziemy ducha,
Aż się rozpadnie w proch i pył 
Krzyżacka zawierucha.
Twierdzą nam będzie każdy próg!

Tak nam dopomóż Bóg!
Nie będzie Niemiec pluł nain w twarz,
Ni dzieci nam germanii,
Orężny wstanie hufiec nasz,
Duch będzie nam hetmanił.
Pójdziem, gdy zabrzmi złoty róg!

Tak nam dopomóż Bóg! i

NASZE W YDAW NICTW A.•

Zjednoczenie pamięta o tern, ażeby Związki i Stowarzysze­
nia zasilać gazetkami i książkami. Wydawaniem gazetek i książek 
zajmuje się osobna S p ó ł k a  A k c y j n a  „ O s t o j a "  w Poznaniu, 
Pocztowa 15. Tam można dostać wszystkie nasze czasopisma 
i wydawnictwa.

Przedewszystkiem każdy druh powinien mieć dla siebie „Przy­
jaciela Młodzieży". Jest to pismo miesięczne, bardzo zajmująco 
układane, to też bez niego nie może się obejść żadne nasze Sto­
warzyszenie. Kosztuje kwartalnie 45 groszy, a najmniej przy 10 
egz. wypada tylko po 30 gr..

Członkowie patronatu i zarządu powinni otrzymywać dla 
siebie i czytać miesięcznik „Kierownik Stowarzyszeń Młodzieży". 
Kosztuje kwartalnie 2 zł. 50 gr., a na każde 4 egz. dostaje się 
piąty darmo. Ponadto należy sprowadzać osobny egzemplarz dla 
bibljotęki.

Jest jeszcze miesięcznik „Przewodnik Społeczny", pożytecz­
ny dla patronatu i zarządu. Kwartalnie kosztuje 3 złote 75 gr.. 
Każde Stowarzyszenie powinno sprowadzać przynajmniej 1 egz. 
dla bibljoteki.
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Związek nasz wydaje co miesiąc swój okólnik „Gotów". 
Opłata roczna bardzo niska, bo zaledwie jeden złoty, a przy 10 
conajmniej egzemplarzach dla Stowarzyszenia wypadnie tylko po 
80 groszy rocznie, czyli po 20 groszy kwartalnie.

NASZE HASŁA.

Każdego druha obowiązują następujące hasła :
1) Zyj według zasad wiary, broń religji i Kościoła katolickiego!
2) Kochaj Ojczyznę nietylko słowem, ale i czynem!
3) Pracę swą miłuj, obcą ceń i poważaj!
4) Bądź karnym i posłusznym!
5) Zdrowie swe szanuj i hartuj ciało!
6) Bądź czystym i prawym, szanuj swą godność i cześć!
7) Bądź stałym, słownym i punktualnym!
8) Miłuj i mów zawsze prawdę!
9) Bądź uprzejmym, zgodnym i koleżeńskim!

10) Bądź oszczędnym i wstrzemięźliwym!

POLSKA MŁODZIEŻ NIECHAJ ŻYJE.

Polska młodzież niechaj żyje,
Nikt jej nie przesadzi,
Bo jej ręka dobrze bije,
Głowa dobrze radzi!

Służym Bogu i Ojczyźnie 
Młode pokolenie!
Niech żyje Młodzieży 
Polskiej Zjednoczenie!

Kielecki Związek Stowarzyszeń
Polskiej Młodzieży Męskiej,
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